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Wyjazd marszałka Tito z Polski
KATOWICE (PAP) Pó zakończeniu 

uroczystości w Szkole Oficerów Poli-i 
tycznych w Łodzi w dniu 19-tym mar­
ca b. r. marszałek Józef Broz Tito wraz 
z marszałkiem Żymierskim i towarzy­
szącymi inu osobami udał się na dwo­
rzec kolejowy, gdzie przygotowany 
był do dalszej drogi pociąg specjalny. 
Marszałek Tito przy dźwiękach hymnu 
narodowego przeszedł przed frontem 
kompanii honorowej Wojska Pblskie- 
.go, po czym odpowiadając na owacje; 
zebranych, przemóyrił. przed mikrofo­
nem Polskiego Radia, wyrażając radość 
z powodu zacieśnienia 'węzłów' przyja­
źni i braterstwa pomiędzy obu narodami!

Prezydent m . Łodzi podziękował do­
stojnemu gościowi za odwiedzenie naj­
większego' polskiego ośrodka robotni­
czego. c. ■

O godzinie 21-szej pociąg marszałka 
Tito ruszył w drogę do Katowic. £ >

W ARSZAWA (PA P). Po pożegna­
niu się ż marszałkiem Żymierskini na 
stacji w Katowicach, marszałek Tito 
udał się w d a lszą  drogę do Pragi, gdyż 
brak ęząsu.nie pozwolił mu* na zwiedze­
nie Śląska. • "'■'1 !

0  godz. ż^giej’ dnia 20-go marca b. r, 
na stacji, granicznej w Zebrzydowicach 
pożegnali marszałka Tito odprowadzają-

go przedstawiciele prezydenta KRN, 
rządu i Wojska Polskiego, po czym po* 
ciąg wiozący marszałka Tito i jego świ- 
tę ,. przekroczył granicę Czechosłowacji.

WARSZAWA (PA P). Opuszczając 
•terytorium Polski w dniu 20-tym marca 
b- r., marszałek Józef Broz Tito przesłał 
do prezydenta KRN Bieruta, premiera 
Rządu Jedności Narodowej Osóbki-Mo­
rawskiego i naczelnego dowódcy W. P. 
i ministra Obrony Narodowej — mar­
szałka Żymierskiego depesze pożegnal­
ne z wyrażeniem podziękowania za Ser­
deczne przyjęcie w czasie pobytu w bra­
terskiej, demokratycznej Polsce.

Ust min. Bevina do żołnierzy 
armii Andersa Układ polsko-jugosłowiański

W  dniu wczorajszym odczytano w 
radio londyńskim list min. Bevina do 
żołnierzy armii Andersa. Rząd angiel­
ski rozwiązując armią Andersa pozo­
stawia żołnierzom II Korpusu wolną 
ręką w sprawie decyzji powrotu do 
Polski.

Stanowisko Rządu brytyjskiego jest 
przychylne dla repatracji zdemobilizo­
wanych żołnierzy do kraju i deklaracji 
angielska nakłania żołnierzy dó po­
wrotu.

Równocześnie z tą  deklaracją ogło­
szono odezwą rządu polskiego. W pier­
wszym punkcie tej odezwy rząd polski 
określa, że członkowie armii Andersa, 
którzy byli poprzednio w służbie nie­
mieckiej muszą się Iiczyó po powrocie 
do kraju z odpowiedzialnością przed 
sądami polskimi; Szczegóły podamy 
w jednym z najbliższych numerów.

Ludwik Solski 
przybył do Wrocławia

W  dniu 20 bm. przybył do W rocławia 
znakomity a rtysta  scen polskich, długoletni 
dyrektor i zasłużony działacz na  niwie tea­
tralnej Ltidwik Solski, by wystąpić tu  kilka 
razy w komedii. M Bałuckiego, „Grube 

’ ryby“, w której obchodził w styczniu w Kra­
kowie jubileusz TO-lecia pracy scenicznej. Od-: 
dając, po skończeniu cyklu .krakowskiego, 
teatrow i wrocławskiemu pierwszeństwo 
przed innymi, pragnął w ielki. artysta  dać j 
wyraz solidarności z poczynaniam i-tej, naj­
młodszej .sceny, budzącej się do życia wśród 
nieopisanych trudności. Występy Solskiego 
rozpoczynają' się w przyszłym tygodniu. 
W mieście naszym zawiązuje się Komitet 
Obywatelski, S celem uczczenia wiecznie 
młodego iu b ila ta  i zasłużonego obywatela.

; WARSZAWA (PAP). Układ zawar­
ty między Rzeczpospolitą P olsk ą. a 
L. S. R. Jugosłowiańską, zawiera nastę­
pujące zasadnicze postanowienia: !

Art. 1) Każda z  wysokich umawiają­
cych się stron zobowiązuje się nie za­
wierać żadnego sojuszu, ani nie brać 
udziału w żadnej akcji, skierowanej 
przeciwko drugiej; wysokiej umawiają- 
ćej się stronie.

Art. 2) W wypadku groźby dla po­
koju i bezpieczeństwa jednego lub dru­
giego kraju, wysokie umawiające , się 
strony zobowiązują się konsultować się 
co do swego postępowania, podobnie jak 
w ważniejszych wypadkach,, dotyczą-, 
ćyćh interesów^5t|mwU krżjó^r. * "

Art. 3) Jeżeli jedna z wysokich uma­
wiających się stron .zostanie , w wyniku 
agresji wciągnięta w działania wojenne 
przeciwko Niemcom, bądź. przeciwko 
państwu, które było z Niemcami sprzy­
mierzone w  ubiegłej wojnie, albo prze­
ciwko jakiemukolwiek innemu państw^,! 
które sprzymierzyłoby się bezpośrednio 
lub w  jakiejkolwiek formie z Niemcami, 
bądź z ich sojusznikiem w takiej agresji,

WARSZAWA (PAP) —  Delegatura na 
Austrią Biura Rewindykacji i Odszko­
dowań Wojennych, przy Centralnym 
Urzędzie Planowania odnalazła w Wie­
dniu około 4.000 kg dokumentów, do­
tyczących spraw niemieckich przesie­
dleńców na nasze tereny w okresie o- 
kupacji.

druga wysoka umawiająca się strona 
udzieli jej natychmiastowej wojskowej 
oraz innćj pomocy i poparcia wszelkimi 
środkami,będącymi w jej rozporządzeniu

Art. 4) Układ niniejszy w niczym nie! 
uchybia zobowiązaniom zaciągniętym 
przez obie wysokie umawiające się stro­
ny względem państw trzecich, Wysokre- 
umawiające się strony będą wykonwwa*

1 W*
nizacji Narodów Zjednoczonych i będą 
popierały wszelką inicjatywę zmierzają-: 
cą do usunięcia ognisk agresji i utrwalę-1 
nia pokoju i bezpieczeństwa w świecie.

Art. 5) Układ niniejszy, wchodzi w  
życie z dniem podpisania i będzie obo­
wiązywał przez lat 20, Jeżeli nie będzie 
on .wy|pąwi|ed?iśny przez jedną z w yso-. 
kich umawiających się stron, przynaj­
mniej : na rok pyżed upłynięciem umo­
wnego terminu, będzie uważany za od­
nowiony na dalszy okres łat 5-ciu i tak 
W dalszym ciągu.

Układ podlega ratyfikacji. Wymiana 
dokumentów ratyfikacyjnych zostanie 
dokonana w Belgradzie w  możliwie naj­
krótszym czasie.

Wśród dokumentów znajdują się 
również wypisy z ksiąg hipotecznych, 
i akta w sprawie polskich rolników, 
któryiń odebrano gospodarstwa i za­
mordowano, bądź też wywieziono na 
roboty. Staraniem Biura Rewindykacji 
dokumenty te zostały przewiezione do 
Warszawy.

W ażne dokumenty hillerowsk e  odna ezione w  Austrii

W Połam Myśliwskim w Łazienkach wśród gości marszałka Kio
WARSZAWA (SAP). Z okazji pobytu Mar­

szałka Josip Broz Tito w Warszawie odbyło się 
w niedzielę wieczorem przyjęcie w Palaca My­
śliwskim w Łazienkach.

Sznur aut skiero.wuje.się poprzez park do 
Pałacyku Myśliwskiego, na którym przez tyle 
lat powiewała znienawidzona sfaśtyka, a teraz 
oświetlony blaskiem re.flektorą, migoce bielę, 
błękitem i czerwięńią’«ztanda.r; Jugoskwii. Płj 

Pałacyk Myśliwski jest świóżo odnowiony, 
błyszczą kryształowe świeczniki, stare obrazy 
wiszą • znów na ścianach.

Goście się schodzą. Wchodzących wita w 
pierwszym pokoju Marszałek Broz Tito i za­
prasza do dalszych apartamentów.

Marszałek i jego goście (
Z Marszałka Tito promienieje jakaś siła, jak­

by stanęło się wobec żywiołu. Nic nie jest. w 
nim banalne, nic szablonowe, nawet toki wy­
dawałoby się ceremonialny sposób powijania 
gości na oficjalnym przyjęfciu. Ma się wrażenie 
Że mógłby swoją energią oddzielić Europę i in­
ne części świata, gdyby k'srężyc tego zażą­
dał, to potrafiłby ożywić i jego wygasłe wul­
kany.

Wśród przybywających widzimy Prezydent# 
Bolesława Bieruta z małżonką, Naczelnego W o­
dza Wojsk Polskich Marszałka Michała Rolę- 
Żymierskiego, tow. Wiceprezydenta Szwalbe- 
go, Wiceprezydenta Barcikowskiego i Stanisła­
wa (Grabskiego, członków Rządu, licznie zebra­
na jest generalicja, jak i przedstawiciele kor­

pusu dyplomatycznego. Jest tu prezydent mia­
sta WarszawyT'Ś. Tołwiński, jest wielu przed­
stawicieli świąta politycznego i ,jB )u ® ® g o :; 
stolicy.’

W dolnych salonach tłoczno — osób przyby­
wa. Po powitaniu wszystkich dostojników pań­
stwowych, ambasador Jugosławii, p. RazoLju- 
mowicz, peftnąćy rolę gospodarza, zaprasza ze­
branych dó-górnychapartamentów. ''u

W  kilku salach górnych stoję stoły pięknie 
udekorowane wiązankami kwiatów, z kokarda­
mi w barwach narodowych polskich i jugo­
słowiańskich. Kwiaty te otrzymały panie, na 
pamiątkę po zakończonej uroczystości.

W środkowej sali zgromadzili się członkowie 
rzędu, generalicja, i przedstawiciele ambasad 
i poselstw zagranicznych.

Rozmowa z Marszałkiem Tito
Marszalek Tito chodzi uśmiechnięty l wśród 

gości, zaprasza do jedzenia, akcentuje, ze chce 
żeby wszyscy czułi się jak u siebie. Jest pro­
sty, szczery^ swobodny, rozmawia wesoło, rzu­
ca mile uwagi.

Przedstawiciel SAP został zaszczycony kilku­
minutową rozprową, w której Marszałek Tito z 
przedziwnym wdziękiem przechodził od najbar­
dziej poważnych zagadnień f do żartobliwych 
uwag.
’ Marszałek Tito powiedział — i wtedy twarz 
jego przybrał# wyraz pfełeń skupienia i powar 

; gi—  że jest wstrząśnięty zniszczeniem Wśr-

ęzawy. Jego ojczyzna jest również zniszczona, 
ale stolica ocalała, zostało serce kraju, Bel- 

■ |rad . jś-'...
Tu u was tematem do opisania jest wszyst­

ko, i zarazem wszystko jest już napisane bez 
słów, samym zniszczeniem.

Sto lat!
Marszałek Tito siada na swoim miejscu 

obok Prezydenta Bieruta i Marszałka Żymier­
skiego, który wznosi toast na jego cześć. Wy­
twarza się nastrój iniły i serdeczny, Marszałek 
Żymierski zaczyna śpiewać tradycyjny nasz 
toast: Sto lat — sto lat; Przyłącza się do niego 
Prezydent i cała sala. .Wraz ze < wszystkimi 
śpiewa, uśmiechając się, Marszałek Tito.

W salach tworzą Się grupki osób, rozmawia­
jące na różne tematy, związane z chwilą obec­
ną. Słychać rozmowy we wszystkich prawie 
europejskich językach, barwny tłum porusza 
się jak fala. Ale bogate są tylko pełne sznu­
rów i orderów mundury oficerskie, panie ubra­
ne są bardzo skromnie.

O ósmej zgodnie z programem kończy się 
przyjęcie, goście rozchodzę się, żegnani przez 
ambasadora.

Odjeżdżają rzędy aut, a żegna ich powiewa­
jąca na sztandarze ‘ Jugosławii czerwona gwia­
zda, ktióra wygląda;- jakby zeszła z dalekiego 
nieba wprost na chorągiew, aby być bliżej tej 
krainy, której sądzona jest wybitna rola [w 
świecie - Słowiańszczyzny. Mory Moor

Rok U

0  nową młodzież 
uniwersytecką

W  Swym niezwykle ciekawym artykule W 
ostatnim  numerze „Przekroju Socjalistycz­
nego" porusza W ładysław żelazko problem 
młodzieży w Polsce. Między innym i dochodzi 

!autor do słusznego wniosku, że. „robotnicy 
ciągle jeszcze n ie doceniają wagi kształcenia 
swych dzieci”, przy czym za jeden z powo­
dów  podaje u tra tę  zaufania robotnika w in­
tratność zawodów inteligenckich i ich przo­
dującą role w społeczeństwie. Inaczej zda­
niem autora rzecz m a się na w s ią d z ie  mło­
dzież wiejska garnie się z zapałem do nauki 
w szkołach średnich, co umożliwia jej w 
pierwszym rzędzie dobra sytuacja m aterial­
na. rodziców. Jakie by tego nie były przy­
czyny nadeszła pora,, aby ten stan  rzeczy 
zmienić.

Szkoła średnia jest kadrą, zasilającą uni­
wersytety .-W ysoki odsetek tego, co wychodzi 
z tej. szkoły — znajdzie się następnie n a  uni­
wersytetach i innych wyższych uczelniach. 
Silą faktu, gdy robotnik — mimo, iż dziś tak  
wiele, się na jego korzyść pod tym  względem 
zmieniło — nie posyła swych dzieci do szkół 
średnich, uniwersytety będą p.o starem u sie­
dliskiem t. zw. warstwy średniej, a  więc ele­
mentu, który ,nie zawsze uświadam ia sobie 
należycie znaczenie przemian, jakie zaszły, w 
świecie dzisiejszym i nie podąża za tymi 
zmianami. Odnosi się to rzecz jasna tylko do 
(klasowo. nieuświadomomionego) inteligenta 
pracującego. Tow. Żelazko powiada słusznie* 
że „synowie i córki spekulantów i  dorobkie­
wiczów zapełniają gimnazja w wielkich m ia­
stach". Ten element rozpycha się najbardziej 
w naszym życiu dzisiejszym i korzystając 
właśnie z braku robotniczych kandydatów 
<jo studiów _ uniwersyteckich zajm uje ich 
nMSjsca. zatruiW^jąg |  tak  już niecżystą a t­
m osferą szkól wyżśżych do reszty. ’

Syn robotnika czy biednego chłopa, wstę­
pując n a  uniwersytet nie zajm uje się poza 
nauką niczym innym. Jest to zrozumiałe, 
jeśli się zważy, że zazwyczaj m iał ciężkie t y ­
cie w czasie nauki szkolnej i umie ocenić 
korzyść, jak ą  mu studia przyniosą. Poza tym- 
sta ra  się osiągnąć niezależność m aterialną 
przez szybkiekończenie studiow.Inaczej dzieci 
lepiej sytuowanej warstwy mieszczańskiej. 
Dla tych studia uniwersyteckie s ą . dalszym 
pasmem mile spędzanej młodości, z „życiem 
akademickim”, niezależnością akademicką, 
przywilejami; czapkami korporanckimi, bra­
tniackimi ewetft. jeżeli trzeba z awanturami* 
burdami, nożem, palką, rewolwerem, kaste­
tem. Ci synowie i te córeczki m ają  na wszy­
stko czas. Im  nie śpieszy się ze studiami, bo 
rodzice dadzą dostatnie utrzym anie nawet w 
czasie zbyt przedłużonych studiów. N a  nich 
zazwyczaj nie czeka niezdolny do pracy 
ojciec, lub sterana życiem m atka, którzy, 
chcieli by przestać pracować nie i  lenistwa, 
lecz .ze starczej słabości. I syn robotniczy, 
córka robotnicza zdają sobie dobrze sprawę 
z tego. Im  nie wpadnie na m yśl urządzać 
burdy. Kończą szybko studia, aby odciążyć 
rodziców, ąhy zdjąć z nich troskę o Wy­
chowanie młodszego rodzeństwa. /

Niestety tych synów i córek robotniczych 
niewiele jes t n a  naszych wyższych uczel­
niach. I słusznie powiada tow. żelazko, że 
w interesie wszystkich sił demokratycznych 
leży zm iana tego stanu  rzeczy. Tu nie po­
mogą frazesy o demokratyzacji u n iw ersy te t 
tów. Demokratyzację tę trzeba podjąć od 
szkolnictwa średniego. Posuniemy się naw et 
do tego, aby domagać się określenia spraw y 
udziału dzieci robotniczych w nauce przy po­
mocy specjalnej ustawy- Tak samo jak  
istnieje powszechny obowiązek szkolny, m usi 
być dia zdolnych dzieci robotniczych wpro­
wadzony obowiązek nauk i w szkole średniej, 
aby przełamać niechęć, o której w swym 
artykule pisze tow. Żelazko. Jest to jedyna 
droga, aby wyższe szkoły w Polsce zapełniły 
się wkrótce dziećmi robotniczym i To będzie 
dopiero droga do demokratyzacji -uniwersyte­
tów i może wtedy nadejdzie czas, gdy zniknie 
z uniwersytetu typ duchowego korporanta, 
a  zastąpi ąp rzetelny przedstawiciel demo­
kracji polskiej.

Zbrodniarze wojenni wśród 
wysiedlonych w Rzeszy 

NOWY JORK (PA P). Dnia 19-go 
marca na sesji rady UNRRA w  Atlantic 
City członek polskiej delegacji —  dr. 
Ludwik Reichmann stwierdził, że w  obo­
zach dla wysiedlonych,w Niemczech 
ukrywają się zbrodniarze wojenni i, że 
członkowie byłego rządu polskiego w  
Londynie odpowiedzialni są za prowa­
dzenie zgubnej propagandy, w  obozach 
dla • wysiedlonych wśród Polaków, 
Ukraińców, Jugosłowian, Ł Czechosło- 
waków. Reichmann zaznaczył, że po­
wrót polskich obywateli jest niezbędngr
dla zasiedlenia ziem zachodnich-
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Telegramu
Przed strajkiem g6rnikow USA 

NOWY YORK (SAP). — Stanom Zjedno­
czonym grozi nowy strajk . W  związku z 
wygaśnięciem w dniu 1 kwietnia r, b. umowy 
zbiorowej, górnicy amerykańscy wystąpili o 
podwyżkę plac. Dyrekcje kopalń odmówiły. 
Górnicy zapowiedzieli s tra jk  powszechny z 
dniem 1 kwietnia.

Ponowny strajk głodowy marynarzy 
hinduskich

BOMBAY (SAP). — W  obozie kolo Bom- 
bayu 390 hinduskich m arynarzy floty wojen­
nej rozpoczęło s tra jk  głodowy.

Wydania Wągrom 14 zbrodniarzy wojennych 
BUDAPESZT (SAP). — W ładze brytyjskie 

wydały W ęgrom dalszych 14-tu zbrodniarzy 
wojennych. .

Manifestacyjny pogrzeb ofiar hitlerowskich 
władz

PRAGA (SAP). — Z W iednia przywieziono 
do Pragi zwłoki 9 Czechów, Straconych W 
1943 r. przez hitlerowców w stolicy Austrii. 
Zwłoki uroczyście wydobyto w W iedniu i 
przewieziono do Pragi, gdzie odbył się mani- 
festacyjny pogrzeb.

Zwłoki ambasadora tureckiego w USA
przewiezione będą do kraju na
amerykańskim okręcie wojennym  

ISTANBUL (SAP). Najpiękniejszy' amerykań­
ski okręt wojenny „Missouri" przewiezie do 
Istanbulu zwłoki zmarłego w Stanach Zjedno­
czonych ambasadora Turcji, Mehmet Ertegun.

W drodze okręt będzie zatrzymywał się w 
kilku portach, m. in. w Gibraltarze.

Iran gotów rokowań o koncesje naftowe 
LONDYN (SAP). Przedstawiciel ambasady i 

irańskiej w Londynie, zapytany, . czy premier j 
Quaram Sultanek pertraktuje w Teheranie z i 
przedstawicielem Związku Radzieckiego w 
Sprawie koncesji naftowych, odpowiedział, że 
nie może ani potwierdzić, ani zaprzeczyć tej 
wiadomości i dodał, że ponieważ parlament 
irański został rozwiązany, Quaram Sultanek po­
siada w swym ręku prawo decyzji. Niemniej 
jednak zawarta ewentualnie umowa będzie 
musiała być ratyfikowana przez nowoobrany 
parlament. Zasadniczo nie ma żadnych przesz­
kód do udzielenia koncesji Związkowi Radzie­
ckiemu.

W Londynie oczekiwany jest przyjazd do­
tychczasowego przedstawiciela W. Brytanii w 
Teheranie, Bullarda, który zamierza przedsta­
wić rządowi projekt w sprawie zarządzania 
polami naftowymi Iranu.

Pomnik dla żołnierzy Armii Czerwonej
poległych w Norwegii 

OSLO (SAP). Dzienniki norweskie publikują 
apel wybitnych działaczy, którzy wzywają oby­
wateli Norwegii do zbiórki pieniężnej na wznie 
sienie pomnika na moęfila żołnierzy Armii Czer­
wonej, poległych w walce o oswobodzenie 
Norwegii, a pochowanych na cmentarzu w 
Westre Grawlung w Oslo.

Pandit Nehru owacyjnie witany 
w Singapore

SINGAPOORE (SAP). Pandit Nehru "przybył 
tutaj z Indyj, owacyjnie witany przez wieloty- 

. sięczny tłum Hindusów, czekających 4 godziny 
na opóźniony samolot.

Pandit Nehru udał się do gmachu rządowego, 
celem odbycia konferencji z najwyższym do­
wódcą brytyjskim na terenach południowo- 
wschodnich, lordem LoUis Mountbattem.

Franco dozbraja armię 
PARYŻ (SAP). Jeden z korespondentów fran­

cuskich, który niedawno wrócił z Hiszpanii, • 
pisze, że kraj ten robi wrażenie obozu wojen­
nego. Hiszpania wygląda tak, jakby znajdowa- i 
ła się u progu wojny. Wszędzie widzi się uni­
formy wojskową i żołnierzy z bronią w ręku.

Korespondent podaje informacje o  olbrzy­
mich sumach, wydatkowanych w ostatnim ok­
resie przez Franco na dozbrojenie i wyekwipo-; 
wenie armii.

Niemcy mają opnśclć Hiszpanię 
PARYŻ.(SAP). Pod presją sprzymierzonych 

niemcy. przebywający w Hiszpanii — jak-do­
noszą z Madrytu --  otrzymali nakazy usunięcia' 
się z Hiszpanii. Nakazy, te pozostawiają niem- 
com trzy miesiące czasu na likwidację ich inte­
resów.

Powódź niczczy okolice Bagdadu 
BAGDAD (SAP). Wezbrane fale Tygrysu za­

topiły tysiące lepienek glinianych na wschód, 
od miasta, pozbawiając rzesze rolników Iraku 
•1 ich rodziny dachu nad głową. Oddziały ratow­
nicze nie dopuściły, by powódź wdarła się do 
centrum stolicy.

Protest głodowy policjantów w Indiach 
* ALLAHABAD (SAP) W mieście wybuchł pro-| 
test głodowy policjantów przeciwko obcięciu O 
50> procent racji żywnościowych. Policjanci 
zdemolowali kuchnię, potłukli naczynia, a po­
trawy wyrzucili za okno, lecz pracy nie prze­
rwali.

Katastrofa na Oceania 
MEKSYK (SAP). Na okręcie motorowym „San ' 

Sebastian" wydarzyła się na Pacyfiku kata­
strofa. Spośród czterdziestu cztęreeh członków 
załogi i pasażerów: w tym kobiet ł dzieci, ura­
towało się tylko cztery osoby.

Katastrofa na morzu
CAMPBELTOWN (SAP). Statek „Byron Darn- 

ton", rozbił się o skały małej wysepki Sanda. 
Z pięćdziesięciu pasażerów trzydziestu dzie­
więciu oraz załoga zostało uratowanych przez 
służbę ratowniczą Campbeltown tuż przed 
rozbiciem Się okrętu. Wśród pasażerów było 
wielu Szwedów 1 Norwegów.

Frank defraudantem 1 łapownikiem 
WARSZAWA (SAP). W posiadaniu polskich 

władz prokurtorskich znajduje się ciekawa ko- 
respondencja szefa kancelarji Rzeszy, dra Lam- 
mersa, z niemieckim ministerstwem sprawiedli­
wości. dotycząca defraudacji i afer łap* wni- 
czych gubernatora geneia'nego Fradw i }* gó 
Żony.

Wymiano pism miedzy prezydentem Bierutem I prezydenteinTromanem
WARSZAWA (PAP.) —  M iędzy prezy­

dentem  KRN ob. Bolesławem Bierutem i 
prezydentem  Stanów Zjednoczonych Am e­
ryki Trumanem miała m iejsce wymierna 
pism w  związku z  zapowiedzianym  przez 
UNRRA zmniejszeniem dostaw  żywnościo­
w ych d la Polski.

M inister spraw  zagranicznych Rzymow­
ski zwyócił się do am basadora UsA w W ar­
szawie, pana Bliss Lane z prośbą o przeka­
zanie pism a prez. Trumanowi.

'„Premier Tymczasowego Rządu Jedno­
ści N aro d o w ej' w  Polsce został powiado­
m iony przez dyrektora  generalnego 
UNRRA o  zamierzonych redukcjach kwot 
żywnościowych, a  w szczególności zboża 
dla Polski. Powiadomienie to  Zaskoczyło 
Polskę, k tóra znajduje się w  szczególnie 
trudnym  położeniu. Zapasy krajow e bez 
dostaw  ifNRRA skazaty by  k raj na  gło­
dowe rac je . chleba, naw et w  przypadku 
praktycznego ograniczenia zasiewów i po-

Zeznania komendanta Oświęcimia
LONDYN (PAP). komendant obozu, 

w Oświęcimiu Hoess, który jak wiado­
mo, został niedawno aresztowany po 
wielomiesięcznych poszukiwaniach, ze­
znał podczas przesłuchania w Herfort, 
że na rozkaz Himmlera osobiśęie dozo­
rował przygotowania do zagazowania 
2.000.000 ludzi. W edług rozkazu Him­

mlera wszyscy więźniowie niezdolni 
do pracy mięli być zagazowani. Ekster­
minacja Żydów w  komorach gazowych 
została nakazana przez Himmlera, gdyż 
obawiał się, żę jeśli Rzesza Niemiecka 
przegta wojnę, M Żydzi wyniszcza do­
szczętnie naród niemiecki. Gazowanie 
na terenie Oświęcimia Odbywało się 
między lipcem 41 r. i  końcem 43-go ro-

100.000 obywateli czeskich prosiło o obywafelsłwo Rzeszy
PRAGA (PAP). W  archiwach Krajo­

wej Rady Narodowej w Pradze znalezio­
no ostatnio około 100.0001 oryginalnych 
podań obywateli czeskich, którzy w  
okresie protektoratu prosili władze nie­

mieckie o  udzielenie im obywatelstwa 
Rzeszy. Dokumenty te zostaną obecnie 
rozesłane do powiatowych i gminnych 
rad narodowych, a wszsycy ci, którzy 
dopuścili się zdrady narodowej- zostaną 
pozbawieni prawa wyborczego.

MINISTER STAŃCZYK PRZEWODNI­
CZĄCYM KOMISJI PROGRAMOWEJ 

UNRRA
NOWY JORK (PAP). Na posiedze­

niu rady UNRRA, obradującej w Atlan­
tic City została utworzona Komisja Pro­
gramowa, której przewodniczącym zo­
stał wybrany minister pracy i opieki 
społecznej Jan Stańczyk.

HEINRICH HOESTER 
ZAWISŁ NA SZUBIENICY 

CZĘSTOCHOWA (PAP) W yro­
kiem Specjalnego Sądu Karnego w 
Warszawie z siedzibą w Łodzi na sesji 
wyjazdowej w Częstochowie 11-go lu­
tego 1946 r. został skazany ńa karę 
śmierci Heinrych Hoester vel Kóśtorz, 
były podoficer Schutzpolizei w Czę­
stochowie, który zamordował kilkuset 
ludzi, w czasie likwidowania ghetta. 
Prezydent KRN nie skorzystał z prawa 
łaski, wobec czego wyrok wykonano 
przez powieszenie dnia 19-go ,b. m.

EWAKUACJA WOJSK RADZIECKICH 
Z BORNHOLMU

MOSKWA (PA P). AgencjaTass do­
nosi, że na mocy porozumienia zawarte­
go między rządem radzieckim a Danią, 
oddziały Armii Czerwonej rozpoczęły 
ewakuację w yspy Bornholm. W  ciągu 
miesiąca wszystkie, wojska radzieckie 
opuszczą wyspę.

WYCOFANIE WOJSK RADZIECKICH 
Z MANDŻURII

LONDYN (PA P). Agencja Reutera 
donosi z Czung-Kingu, że zgodnie z 
oświadczeniem naczelnego dowódcy 
wojsk radzieckich w Mandżurii, mar­
szałka Malinowskiego, wojska radzieckie 
opuściły terytorium Mandżurii.

WOJEWÓDZKI ZJAZD SAMO­
POMOCY CHŁOPSKIEJ W ŁODZI 
LODŹ' (SAP). W dniach 17 i 18 ńiÓTcd óiifeył 

się w Łodzi Zjazd Wojewódzki, ZwiązkuSaipO- 
pomocy Chłopskiej.

BĘDZIEMY JEDLI CHLEB Z MĄKI
p s z e n n o -r a z o W e j

WARSZAWA (SAP). Chleb na karty zaopa­
trzenia ne będzie obecnie wypiekany z mąki 
pszennej razowej 96 - procentowej i żytniej 
80 • procentowej (mieszanej). Cena takiego 
chleba ustalona została na zł. 2.15.

Rozliczenia według rozdzielnika na miesiąc 
marzec r. b. między sklepami a piekarz l.ni i 
między piekarniami ‘ a referatem pieką uanym 
mają się odbywać po zrealizowaniu każdego 
kuponui termin rozliczenia 3-go i 5-go każde­
go miesiąca jest ostateczny.

MIN. RZYMOWSKI DO KONGRESU 
ŻYDÓW POLSKICH 
W MONTEWJDEO

WARSZAWA. — Minister spraw zagrani­
cznych Rzymowski, vyysłał następującą de­
peszę na  Kongres Żydów Polskich w Moąte- 
wideo:
i Marek Turków — Buenos Aires — Union 
Poljews.

> Dziękując najserdeczniej za zaproszenie 
delegata na  Kongres Żydów, Polskich Amery­
ki Południowej, z którego skorzystanie było 
niestety niemożliwe, przesyłam serdeczne 
życzenia owocnych prac i obrad.

Życzę przy tym  serdecznie, by prace Kon­
gresu, którego inicjatorówie wykazują głę­
bokie przywiązanie do polskiej ojczyzny, 
przyniosły jak najlepsze rezultaty dla dążeń 
i potrzeb' polskiego żydostwa.

M inister W incenty Rzymowski.

AMERYKAŃSKI CZERWONY KRZYŻ 
ZWIĘKSZY POMOC'DLA EUROPY
WASZYNGTON (SAP). Prezes Amerykań­

skiego Czerwonego Krzyża, B. Connor,
oświadczył, że w najbliższym okresie budżet 
Amerykańskiego Czerwonego Krzyża będzie 
podwyższony o trzy miliony dolarów. Umożliwi 
to rozszerzenie akcji pomocy dla krajów znisz­
czonych wojną, dostarczenie obuwia, Odzieży i 
medykamentów. Na ukończeniu jest tranzakcja 
przejęcia znacznej ilości leków z, zapasów woj­
skowych.

512744 MIESZKAŃCÓW MA ŁÓDŹ
ŁÓDŹ (SAP). Według danych Wydziału Ewi­

dencji Ludności w dniu t marca 1946 r. lud­
ność Łodzi wynosiła 512.744 osoby, w tym 
ludności stałej 410,744 i czasowo przebywa ją- 
cych 101.987 osób.

zbawienia zaopatrzenia ludności terenów 
najbardziej zniszczonych przez wojnę. To 
też zwracam  się do Jego Ekscelencji z 
prośbą o przekazanie współdziałania na  
terenie UNRRA i  Combined Boards w  k ie­
runku zabezpieczenia Polsce pełnej rea li­
zacji tego minimalnego program u dostaw  
zboża, k tóry został przez Polskę zgłoszony 
w wysokości 500.000 ton, a  w  każdym  ra­
zie n ie uszczuplania poniżej 350.000 ton, 
na  k tóre administracja UNRRA dała swo­
ją  zgodę. W  dotychczasowych dostaw ach 
zboża z UNRRA Polska praktycznie nie 
uczestniczyła, dostaw y te  bowiem wynio­
sły 30 k ilka tysięcy ton. M inione półrocze, 
doprowadziło do-pełnego wyczerpania z,a- 
pasów krajow ych tak, i e  dziś jedynie im­
port i  to  w  zasadzie w  rozm iarach po­
ważniejszych od tych, które jak  m ożna 
sądzić z informacji —v UNRRA gotowa 
byłaby przydzielić, może częściowo zła­
godzić niezw ykle ciężką sytuację.

Równocześnie pozwalam  sobie zwrócić 
uwagę n a  niezm ierną pilność Sprawy ze 
względu na to, że wobec niedostarczenia 
przez UNRRA w  lutym  spodziewanych 
ilości zboża, tamie się stosow any w  te j 
chwili system  zaopatryw ania i  naw et 
ważne i wielkie ośrodki m iejskie pozba­
wione »są regularnego zaopatrzenia.

Zważywszy n a  to, że w  całości zapo­
trzebowania UNRRA kw ota Polski stanow i 
zaledwie k ilka procent, rząd mój, m a na­
dzieję, że przy przyjaznym  współudziale 
sojuszników, potrzeby Polski, k tóra tak  
dotkliw ie ucierpiała w skutek w ojny  i  ra­
bunkowej okupacji niem ieckiej, zostaną 
uwzględnione w  dostatecznej mierze".

W  odpowiedzi m inister Rzymowski o- 
„zym at pismo, w  którym  am basador USA 
prosi o przekazanie prezydentow i KRN 
Bolesławowi Bierutowi, następującego pi­
sma prezydenta USA. Trumąną:

„Panu Prezydentowi jes t niew ątpliw ie 
wiadome, że UNRRA jes t organizacją mię­
dzynarodową. Jakkolw iek rząd Stanów 
Zjednoczonych uczestniczył w  72%  w  fun­
duszach UNRRA, rząd Stanów Zjednoczo­
nych nie kontroluje, ani też nie sta ra  się 
kontrolować sposobu dysponowania tym i 
funduszami.

Mam osobiście głębokie zrozumienie 
dla szczególnie ciężkiej sytuacji, w  której 
znajduje się obecnie rząd polsk i pod 
względem zaopatrzenia w  zboże n a  p rz e ­
szłość. Pow odowany tym  zrozumieniem, 
jak  i chęcią pom ocy w  m iarę możności, po­
rozumiałem się w  spraw ach poruszonych 
w  Pańskim piśmie z naczelnym  dyrekto­
rem  UNRRA. Je st napew no wiadome 
rządowi polskiemji, że ograniczenia w  do­
staw ach dla Polski dokonyw anych przez 
N arody Zjednoczone za  pośrednictw em  
UNRRA nie są w  żadnym  wypadku za­
leżne od tej organizacji, Powszechny 
światowy b rak  zboża jes t tak  wielki, te  
każdy k raj skazany n a  sprow adzenie zbo­
ża choćby najw ięszy odczuwa! jego n ie­
dostatek, męże liczyć w  najbliższej przy­
szłości na częściowe ty lko  zaspokojenie 
swoich potrzeb. W szystkie k raje  musiały 
w skutek ogólnego braku  zboża zgodzić sie 
na dotkliwe ograniczenia dostaw.

N aczelny dyrektor UNRRA stw ierdził 
wobec mnie, że kierownictw o UNRRA 
hie cofnęło się przed żadnym  wysiłkiem, 
by zaspokoić z posiadanych zapasów po­
trzeby Polski w  ram ach kontyngentu Pol­
sce przydzielonego. Zostałem poinformo­
wany, że kierownictw o UNRRA nigdy n ie 
ustalało jak iejś  konkretnej* ilości zboża, 
które miało by  dostarczyć, poniew aż takie 
ustalenie byłoby sprzeczne z zasadam i 
działalności te j organizacji i bezcelowe 
wobec faktu, i e  w ysyłka jes t w  pełni za­
leżna od ilości zboża, oddanej do dyspo­
zycji przez produkujące kraje. N aczelny  
dyrektor UNRRA oświadczył mi, i e  nie 
szczędzi wysiłków, b y  zapewnić dostawy, 
które by zaspokoiły potrzeby wszystkich 
krajów, zdanych obecnie na pomoc 
UNRRA. Nadzieje na przyszłość są jednak 
bardzo znikome i dostaw y z pewnością 
spadną poniżej poziomu, który byśmy 
chcieli wszyscy osiągnąć.

H I T L E R  I  J A , . .
Goertng pochwala „zasadę bezwzględnego posłuszeństwa" fuehrorowi

NORYMŚBERGA (SAP). — Goering, który 
;rną być pó raz pierwszy badany przez Try­
bunał i prokuraturę, wychyla się z ławy- 
świadków w oczekiwaniu pytań prokuratora 
Jacksona Atmosfera jest przeładowana 
elektrycznością. . ■ .

— Pan sobie może zdaje sprawę — za­
czyna sędzia Jackson — że jest pan jednym 
człowiekiem, który nam  możę wyjaśnić cele 
h itłeryzm u'i oświetlić intencje kierownictwa 
partii?
■ — Doskonale zdaję sobie z tego sprawę — 
odpowiedział Goering. — Stwierdzam, że 
bezwzględnie uznaję przyjętą przez fttbrera 
zasadę bezwzględnego posłuszeństwa, gdyż 
zasady demokratyczne doprowadziły Niemcy, 

.prawie do ru iny  i tylko mocna ręka wodza
0 jasno wytkniętym  celu mogła je uratować
1 w krótkim  czasie poprowadzić od ąędzy 
dó dobrobytu.

Gdy prokurator usiłuje mu przerwać te 
nieco długą odpowiedź, -przewodniczący Try 
butia łu Lawrente oświadcza, te  sąd tyczy 
sobie wysłuchania całego oświadczenia Goe 
ringa.

‘Następnie Goering stwierdza, że rząd h it­
lerowski nigdy nie zastanawiał się nad 
możliwością ofensywy na Amerykę Północną, 
„Wszelkie wysiłki penetracji góśpodarczej' 
Niemiec w Ameryce Południowej były be­
znadziejne, wobec współzawodnictwa Stanów 
Zjednoczonych i W. Brytanii. — Nie m arka, 
lecz dolar był tam  czynnikiem decydującym, 
z którym  nie mogliśmy konkurować. Gdybyż 
mogło być inaczej! wówczas i postawa 
krajów południowo-amerykańskich byłaby 
ińna“. „Nawet gdyby Niemcy c%lkOwi'cie 
opanowali Europę, to i wtedy jeszcze zbyt 
nąata flota i brak bombowców nie pozwoliłby 
Niemcom na jakąkolwiek akcję zbrojną 
przeciwko Stanom Zjednoczonym".

W związku z wyjaśnieniam i Horna, ad­
wokata Ribbentropa, usiłującego udowodnić, 
że Ribbentrop ńie m iał Wpływu n a  H itlera 
w dziedzinie polityki zagranicznej, Goering 
oświadcza:

„Wpływ n a  H itlera,' to coś, co bardzo 
tr,udno zdefiniować. Tego rodzaju wpływ, 
żeby .Ribbentrop mógł kierować Hitlerem, 
jest wykluczony, =

Na pytanie Jacksona, dotycząc# tego 
punktu  oskarżenia, w którym mowa jest o 
konspiracji nazistowskiej, celem zawładnię­
cia Europą, Goering odpowiada:

„Słowo konspiracja różnie może' być 
użyte: jeżeli chodzi o jakieś potajemne kno­
wania, dotyczące w tajemnicy trzymanych 
planów — to oczywiście nie miało nigdy m iej­
sca, Można jedynie mówić o tym, że fuhrer 
odbywał konferencje w ścisłym gronie i  na 
podstawie tych konferencyj dochodził do 
pewnych decyzyj — w tym, i tylko w tym 
sensie można tu  mówić o konspiracji.

Widoczne jest, że Goering stara  się wziąć 
na siebie m azimum  odpowiedzialności za 
politykę hitlerowską.

„Nikt nie współpracował z Fiihrerem  tak  
blisko jak  ja, nik t nie m iał na  niego takiego 
wpływu, jak  ja. Jeżeli mówi się o konspi­
racji, to mogła ona jedynie obejmować jego 
i mnie; nikogo wiecej" — mówi Goering, 
wyjaśniając, że dotyczy to oczywiście okresu, 
zanim pogorszyły1 się jego stosunki z H it­
lerem.



Jaka jest młodzież — taki będzie naród
mówi marsz. Tito przedstawicielom" organizacji młodzieżowych

WARSZAWA (SAP). — W  dniu 18 b. ifi., 
w godzinach południowych Marszałek Bróz- 
Tito przyjął w towarzystwie am basadora 
Jugosławii w Polsce, p. Liumowicza, prze­
dstawicieli OM-TUR, ZWM, „Wici", ZMD 
i  ZHP.
j  ■ W itany serdecznie przez młodzież polską, 
Marsz. Tito- zapewnił o; wielkiej przyjaźni, 
jaką. żywi dla niej młodzież jugosławiańska, 
przyjaźni, opartej n a  braterskich uczuciach 
obu naszych narodów.

Po wzajemnych / powiataniach. czas 
upływ a na serdecznej rozmowie. Marsz. Tito 
opowiada o swojej młodzieży, z której jest 
dum ny i k tórą  (widać to z jego jasnych, ro­
ześmianych oczu) prawdziwie kocha. Mar­
szałek Tito związał się  z młodzieżą, szczegól­
nie w czasie okupacji, kiedy głos jego żołnie­
rzy partyzantów — stanowili bohaterscy 
młodzi chłopcy. |

Dzisiaj”j 7 mówi Marsz. Tito — kierując 
losami Demokratycznej Federacyjnej Jugo­
sławii, bazuje przede wszystkim na Mło­
dzieży, której wypróbowany h a rt dał Się 
poznać zarówno w walkach wyzwoleńczych, 
jak  i w okresie późniejszym, we wspólnym 
"wysiłku nad odbudową k raju  i utrwaleniem  
zdobyczy demokratycznych.

Z jakim  entuzjazmem ustosunkowuje się 
młodzież jugosłowiańska do nowej rzeczy­
wistości, świadczy najlepiej fak t mówi Marsz. 
Tito — że obecnie napływ ają 'do niego listy 
od młodych robotników, wsi i miast, 
w których samorzutńie deklarują oni gotowość 
przystąpienia do wyścigu pracy, wyznaczając 
jednocześnie b. wysokie normy wydajności, 
k tóre się zobowiązują wypełnić.
; M arszałka żywo - interesuje sytuacja 

polskiej młodzieży, szkolnictwo, walka z 
analfabetyzmem, działalność naszych órgani-

zacyj młodzieżowych. Na wszystkie pytania 
otrzym uje wyczerpujące odpowiedzi 

A teraz skraw a międzynarodowych obozów 
wymiennych. Marsz. Tito chętnie będzie wi­
dział _ młodych Polaków w Jugosławii / i  
równie chę tn ie . zgadza się n a  przyjazd 
młodzieży jugosłowiańskiej do Polski.

Na zakończenie prawdziwie przyjaciel­
skiej rojanowy, Wódz narodów Federacyjnej 
Jugosławii zapewnił, że znany mu jest wielki 
wkład młodzieży polskiej w walce z

faszyzmem i wyraził nadzieje, te  młodzież 
ta  w skonsolidowanym wysiłku przyczyni 
się walnie do utrw alenia zdobyczy polskiej 

-demokracji.
Młodzież to najważniejszy problem w 

życiu narodu. Jak się ją  wychowa — taki 
będzie cały naród — Stwierdza Marszałek.

Po pożegnaniu jeszcze jedna wspólna foto­
grafia; grupa młodych Polaków otacza bo­
haterskiego M arszałka — Przyjaciela mło­
dzieży.

PSL-owcy za blokiem
Z pierwszego zebrania przedwyborczego w dredzie śląskie!

Grupa oficerów. pęlit.- oświatowych I - e j  
Polskiej Armii przeprowadziła ostatnio na ter 
renie powiatu Środa Śląska zebrania przedwy­
borcze ze społeczeństwem polskim. W samym 
mieście odbyło się takie zebranie w niedzielę, 
17 b. m.

Imieniem starosty referent spot. - polit. powi­
ta! oficerów, przeprowadzających zebranie, po 
czym przemawiali imieniem PPR, tow. Markow­
ski, imieniem PPS,, sekretarz P, K.,, tow. Kru­
szyński Andrzej. Następnie jeden z oficerów 
wygłosił referat, w którym umotywował ko­
nieczność] zachowania jednego bloku wybor­
czego w nadchodzących wyborach. Sekretarz 
KP PPS, tow. Andrzej Kruszyński, podkreślił, 
że konieczność utrzymania jednego bloku ify- 
borczego występuje w całej ostrości tu wła­
śnie na Ziemiabh Odzyskanych. Następnie 
przedstawiciel PPR podał projekt rezolucji na­
stępującej treści:
: „Zebrani na pierwszym zgromadzeniu przed­

wyborczym w dniu 17 b. m. przedstawiciele

Partii* politycznych PPS, PPR i  PSL oraz przed­
stawiciele społeczństwa polskiego pow. środa 
Śląska, postanowili z uwagi na specyficzne wa­
runki na Ziemiach Odzyskanych przystąpić do 
jednego bloku Wyborczego ha terenie Dolnego 
Śląska".

Treść rezolucji została przyjęta, przy Czym 
za przyjęciem, jej głosowali znajdujący się na 
zebraniu członkowie PSL-u.

Zebranie zakończono odśpiewaniem „Roty".
Ze względu na to, źe obecni na zebraniu 

pSL-ówcy głosowali za wspólnym blokiem — 
na terenie Stronnictwa powstała zrozumiała 
konsternacja i poruszenie. Okazało się, że 
Część członków PSL wogóle do PSL deklaracji 
członkowskich nie składała natomiast oświad­
czają, że są zwolennikami polityki Stronnictwa 
Ludowego. W związku z powyższym część 
członków opuściła PSL i przeszła do innych 
partii.

Akcja UNRRA musi się rozszerzyć
ATLANTIC CI+Y (SAP). — Dotychczasowy 

dyrektor tfrjRRA, Lehmann, oświadczył dele­
gatom, 47-miu narodów, zebranym w Atlantic 

tfify . że w końcu m arca r. b. 7 milionów ton 
zapasów będzie wysłane z Ameryki- i  że 
„skala dostaw UNRRA zwiększa się każdym 
dniem".

.Lehman domaga się natychmiastowego 
rozszerzenia wydziału do spraw żywnościo­
wych, który powinien stać się centralną in­
stancją, funkcjonującą w skali międzyna­
rodowej, i wyraził nadzieję, że do tak roz­
szerzonego wydziału przyłączy się również 
i Związek Radziecki.

Mówiąc 6, obozach wysiedleńców (tzw. 
displaced persóns-D.P. —" osoby, które zna­

lazły się na obczyźnie) — Lehman stwierdził, 
źe ód 9 września ub. roku dokonano repa­
triacji, 725 tys. osób, ale według jego przy­
puszczalnych obliczeń, w obozach UNRRA 
będzie na dzień 31 lipca 1946 jeszcze conąj- 
mniej 400 tysięcy.

„Nie ulega dla mnie żadnej wątpliwości, 
że Narody Zjednoczone powinny, nie zwle­
kając zająć się na stałe Wysiedleńcami, zwła­
szcza grupam i prześladowanych, którzy, nie 
będą chcieli ftrócić do swego kraju". \  

Lehman przyznaje, że nie udało się ustrzec 
obozów UNRRA od przeniknięcia do nich 
„wielu ludżi, którzy może i współdziałali z 
Niemcami"; — ale te sprawy należą do kom­
petencji wojskowych władz sprzymierzonych.

O co oskarża się szefa rządu G. G. 
dr. Buehlera

WARSZAWA (SAP). „Czy macie konkretne 
zarzuty przęciW Buehlęrowi?E ■— zapytał pro­
kurator anglosaski prokuratora, Sawickiego, z 
którym omawiał sprawę wydania szefa rządu 
CL G. sądom polskim.

„Uczestniczył On w organizacji zbrodniczej, 
jakim był rząd Generalnej/Gubemii" — odparł 
dr. Sawicki.

Prokurator polski wzorował się tu na kon­
cepcji oskarżycieli anglosaskich W procesie 
nprymberskim, który uznając n. p. rząd - Ili-ej 
Rzeszy za organizację przestępczą, wszystkich 
jego uczestników pociągają do odpowiedzial­
ności

WYRÓŻNIENIE UCZONEGO 
POLSKIEGO

. WARSZAWA (SAP) — - Amerykański Instytute 
for Adyanęed Stugy powołał prof. Uniwersytetu 
Warszawskiego Karola Borsuką na swego członka. 
Wymieniony instytut jest najwybitniejszym centrum 
baaań matematycznych na Święcie i między inny­
mi do swoich członków zalicza prof.-Einsteina. . No­
minacja prof. Borsuka jest wielkim wyróżnieniem 
nauki polskiej. -

PRZEDSTAWICIEL ANGIELSKICH 
ZWIĄZKÓW ZAWODOWYCH 
W  KWIETNIU PRZYBĘDZIE 

DO WARSZAWY
WARSZAWA (SAP). Rada Generalna „Tra- 

des Union“-ów postanowiła wysłać na zapro­
szenie KCZŻ w Polsce swojego specjalnego 
przedstawiciela, p. J. Bensteada, celem zwie­
dzenia Warszawy i zapoznania- się z całokształ­
tem stosunków robotniczych i zawodowych w 
Polsce.

Pan Benstead przyjedzie do Polski- w kwiet­
niu I. b.

NOWY PRZYBÓR WODY NA WIŚLE 
21 MARCA

PO RUSZENIU WÓD BUGU
TORU,$ (SAP). Wczoraj ruszył pod Chełm­

nem wielki zator lodowy. Woda opadła o 67 
cm. Dzięki energicznej akcji wojska i ludno­
ści, filary mostu zostały całkowicie oczyszczo­
ne z otaczających je brył lodowych. Zator prze 
suwał się około mostu, nie uszkadzając go:

W dalszym ciągu pracują lodołamacze na 
rzece. Stosuje się również rozbijanie lodu przy 
pomocy elektryczności w ten sposób, że wybi-

WYBÓR DYREKTORA KOM. WYK.
BANKU MIĘDZYNARODOWEGO
NOWY JORK (PA P). Rada guber­

natorów Międzynarodowego Banku Od­
budowy i rozwoju gospodarczego w Sa- 
wannah wybrała na dzisiejszym posie­
dzeniu dr. Leona Barańskiego naczelnego 
dyrektora Banku Polskiego na dyrekto­
ra Komisji Wykonawczej w siedzibie 
Międzynarodowego Banku.

c h iń s k ie  o d d z ia ł y  w e z m ą
UDZIAŁ

w okupacji Japonii
WASZYNGTON (SAP)) — General G. C. 

M arshall, b. szef sztabu arm ii Stanów 
Zjednoczonych „w czasie wojny,'delegowany 
był jako osobisty przedstawiciel prezydenta 
T rum ana do Ci\in, Po powrocie ze swej, 
3 miesiące trwającej, m isji, gen. Marshall, 
powiedział na ..konferencji prasowej, że W 
Japonii konferował z gej). Mąć Arthurrerti na 
tem at udziału wojsk chińskich w arm ii oku­
pacyjnej w Japonii. Gen. Mac A rthur oświa-

' Z kraju...
! jane są leje o średnicy 60 m. *r odstępach ki­
lometrowych.

Lątnictw-o radzieckie bombardowało zatory 
lodowe pod Grudziądzem.

Po ruszenih Bugu, przybór wody na (Wiśle 
spodziewany -jest w dniu 21 marca.

ODBUDOWA DOMU HARCERSTWA 
- T rsZAWA (SAP). W lokalu Naczelnictwa 

,7.;.H. K, w obecności przedstawiciela Minister­
stwa Odbudowy inż, Dasźkowskiego, dokona- 
no publicznego otwarcia ofert, złożonych przez 
firmy, które- przystąpiły do przetargu na odbu­
dowę Doffiii Harcerstwa przy ulicy Łazien­
kowskiej 7. w Warszawie. Do przetargu zgłosi­
ło się 25 firm.

KŚ. KARDYNAŁ SAPIEHA 
W  KRAKOWIE

KRAKÓW (SAP). Do Krakowa powrócił z 
Rzymu ks.' kardynał Adam Sapieha. Na p o t ­
kanie kardynała wyjechała z Krakowa specjal­
na delegacja z przewodniczącym ob. Uchnem 
Oraz'- rektorem Uniwersytetu — Lehr-Spławili- | 
skim na czele, która powitała metropolitę- kra­
kowskiego w Katowicach .■

W Krakowie kardynał Sapieha przejechał 
przez ubrane chorągwiami ulice miasta do ko­
ścioła. Matjackiego, gdzie odbyło się uroczyste 
nabożeństwo dziękczynne.

Podczas nabożeństwa kardynał udzielił rze­
szom wiernych, zebradym w kościele, błogo­
sławieństwa. ■

AMBASADOR RAABE W KRAKOWIE 
KRAKÓW (SAP). Do Krakowa przyjechał 

prof. Raabe, ambasador Rzeczypospolitej Pol­
skiej w Moskwie.

. . i św inią
dczył, że bardzo chętnie będzie widział od­
działy chińśkie w arm ii okupującej Japonię.

W sprawie tej należy się spodziewać 
wkrótce oświadczenia Czang-Kai-Szeka. -

KREWCY SYCYLIJCZYCY 
Awantura w czasie wyborów do rady 

miejskiej
LONDYN (SAP). — Jak  informuje radio 

Rzym, w miejscowości Rimini, koło Caltanis- 
setta na Sycylii, w czasie wyborów do rady 
miejskiej, tłum  około tysiąca ludzi rzucił się 
na  budynek, w którym  mieści się urząd 
-wyborczy. Odbieranie głosów przerwano. 
Aresztowano 35 osób. . -

Powodem zamieszek był fakt, że wielu 
wyborców hie mogło oddać swych głosów w 
ram ach godzin, wyznaczonych w tym  celu 
przez władze.

PROGRAM
ARABÓW PALESTYŃSKICH

Komisja anglo - amerykańska pod 
strażą policji

JEROZOLIMA (SAP). Ahgio - amerykańskiej 
komisji badawczej dla Palestyny przedstawił 
przywódca Arabów palestyńskich, Jamal Hus-

POLSKIE TOWARZYSTWO 
KRAJOZNAWCZE 

WZNAWIA SWĄ DZIAŁALNOŚĆ
WARSZAWA (SAP). Polskie Towarzystwo 

Krajoznawcze wznowiło swą działalność po 
przerwie wojennej., Towarzystwo rozpoczyna 
dalsze wydawanie miesięcznika „Ziemia'*, któ­
rego redaktorem został St. Lenartowicz.
W niedzielę, 24 b.- m., o godz. 11-ej przy ul. 

Widok iO odbędzie się zebrąnie organizacyjne 
oddziału warszawskiego, na które proszeni są 
byli członkowie P. T. K. oraz sympatycy i kan­
dydaci da członków..

NOWI SENIORZY DZIENNIKARSTWA 
WIELKOPOLSKIEGO

WARSZAWA (SAP) Na podstawie decyzji 
wydziału wykonawczego zarządu głównego 
związku, .dziennikarzy Rzplitej, mianowani zo­
stali seniorami dziennikarstwa wielkopolskie­
go trzej zasłużeni jego przedstawiciele: obecny 
prezes związku dziennikarzy Rzplitej — oddział 
Wielkopolski, redaktor Henryk Barański, red. 
Czesław Kędzierski, red. Tadeusz Powieki.

W życiu dziennikarstwa jest to godność nie­
zwykła! bardzo rzadka, gdyż senior musi mieć 
poza sobą ukończony okres 35-lecia pracy.

KARNE OPŁATY W  SZKOŁACH 
NIE BĘDĄ JUŻ POBIERANE

WARSZAWA (SAP). Na zapytanie, czy praw­
dą jest, że niektóre szkoły pobierały od ucz­
niów pp 3Ó0 złotych jako karpą opłatę za nie­
dostateczne postępy w nauce, Ministerstwo 
Oświaty odpowiedziało, że zarządzenie, wpro­
wadzające te opłaty, zostało już zawieszone.

sein,. cztery następujące punkty programu arab­
skiego:

t) Uznanie praw Arabów do pełnej niepod­
ległości w }ch własnych krajach, .2) Przeciw­
stawienie się programowi sjonistów w Palesty­
nie jak wiadomo, sjoniści żądają utworzenia 
suwerennego państwa żydowskiego),. 3) Znie­
sienie mandatu palestyńskiego i ustanowienia 
suwerenności arabskiej, 4) Natychmiastowe 
wstrzymanie imigracji Żydów.

Policyjne wozy pancerne i policjanci w peł­
nym pogotowiu patrolują ulice Jerozolimy w 
pobliżu budynku, w którym urzęduje komisja. 
Specjalne oddziały z wykrywaczami min obsta­
wiły całą dzielnicę.

PIERWSZY TYSIĄC POLAKÓW 
Z JUGOSŁAWII PRZYBĘDZIE 

W MARCU DO POLSKI 
BELGRAD (SAP). Od dwóch miesięcy pracuje 

komisja polsko - jugosłowiańska dla spraw re­
patriacji Polaków, mieszkających od dwóch po­
koleń w Jugosławii. 16 tys. osób zgłosiło za­
miar powrotu do kraju. Pierwsze dwa transporty 
po 500 osób odejdą w końcu bieżącego miesią­
ca. W myśl ustawy Polacy mają prawo zabrać 
cały ruchomy majątek, natomiast nieruchomo­
ści przechodzą na rzecz Jugosławii.

UJ Niemczuk
ZA JAKĄ CENĘ NIEMCY CHCĄ 

UZNAĆ PROJEKT UMIĘDZYNARO­
DOWIENIA ZAGŁĘBIA RUHRY?
BERLIN (ZAP) — W Stowarzyszeniu Rudol­

fa Steimera w Bazylei filozof szwajcarski dr 
Roman Boos wygłosił wykład o zmarłym Hitle­
rze i o dzisiejszym Niemcu. Mówca stwierdził, 
że uwadze żadnego bacznego obserwatora sto­
sunków w Niemczech nie - może ujśó fakt, iż 
rozgromiony hitleryzm jest stałe jeszcze, w in­
nej formie światowym niebezpieczeństwem. Na­
rodowy socjalizm jest bowiem w skutkach swych 
organizacją ciemnych sił i przewrotowych egzy­
stencji. To, do czego dążył hitleryzm przez mt- 
chanizowańie i uniformowanie wszystkiego, usi­
łuje rozwijać się jeszcze teraz po. jogo porażce. 
Tak, jak w walce przeciw hitleryzmowi, rów­
nież i w dążeniu do zapewnienia szczęścia i do­
brobytu narodom zwycięskim zauważyć można 
skutki infekcji hitlerowym jadem nazizmu.

- Początku rozwoju, jaki wiódł do dzisiejszego 
stanu w Niemczech, nie należy szukać w latach 

. po pierwszej wojnie światowej, lecz początek 
ten sięga połowy ubiegłego stulecia, gdy idea­
lizm niemiecki, który mógł był rozbudzić w na­
rodzie niemieckim podniety duchowe; nie zdołał 
zapuścić korzeni. Tragedia „krwi i żelaza" roz­
poczęła się od Bismarcka, a skończyło się to na 
hitlerowskiej teorii „krwi i ziemi".

I W  SZKOŁACH MAJĄ UCZYĆ 
O NORYMBERDZE

HAMBURG (ŻAP). Nadprezydent prowincji 
Północnej Nadrenii dr. Lehr wypowiedział się 
przed wyjazdem z Bremy za dalszym wzmoże­
niem produkcji węgla, która wynosi obecnie -180 
tysięcy ton miesięcznie, w przeciwstawieniu do 
420 tysięcy ton przed wojną.* Niemcy same po­
trzebują 800 tysięcy ton • miesięcznie. Zapasy, 

''które jeszcze niedawno wynosiły 6 milj. ton top­
nieją z' dnia na dzień.
[ Nadprezydent dr. Lehr w dalszym ciągu ape­

lował do władz okupacyjnych, by poczyniły sta­
rania 0 wzmożenie produkcji w niemieckim prze-' 
myślę. W państwach sojuszniczych wyraża się 
obawy, że wzmożenie niemieckiej produkcji prze­
mysłowej może etę w przyszoośei skończyć nową 
wojną. Niemieckie komisje doradcze wystąpią 
z odpowiednimi propozycjami, by te obawy roz­
wiać. Niemiecki przemysł w pełni parcujący mo­
że przynieść korzyści całej Europie, okaleczony 
zaś stanie się ciężarem dla sojuszników.

Dr. Lehr tak się boi odprzemysłowienia Nad­
renii, że wypowjada się za umiędzynarodowie­
niem Zagłębia Ruhry, byle tylko zachować daw­
niejszą zdolność produkcyjną tego przemysłu.

HITLERYZM STAŁYM NIE­
BEZPIECZEŃSTWEM DLA ŚWIATA

BERLIN (ZAP). Rada Kontroli Niemiec 
postanowiła w związku z powołaniem do ży­
cia komitetu edukacji, że proces norymber­
ski ma być przedmiotem wykładów szkol­
nych w rem ach kursów antyhitlerowskich. 
Do tej pory proces ten omawiano tylko na  
pogadankach dla uczniów klas wyższych. 
Obecnie opracowuje się plan wysłania do 
Norymberg! grupy niemieckich nauczycieli 
w celu zapoznania ich z przebiegiem roz­
prawy, a przede wszystkim z samym mate­
riałem dowodowym.

„RADA GOSPODARCZA” DZIAŁA . . .
, HAMBURG (ZAP). Rada strefy brytyj­

skiej przyjęła apel do narodów świata o 
ratunek dla narodu niemieckiego, bowiem 
bez takiej pomocy załomie się system 
żywnościowy Niemiec. .'Apel ten przekazany 
zosjał brytyjskim  władzom okupacyjnym.

Angielski m inister dla okupacji Niemiec 
i Austrii .oświadczył w poniedziałek w Lon­
dynie, że dla wyżywienia niemcóW potrzeba 
do nowych żniw 150 000 ton pszenicy, pod­
czas gdy środki transportowe wystarczają 
na przewóz tylko 30000 ton W roku 1945 
zebrano w Niemczech tylko 2 800000 ton 
pszenicy, podczas gdy w roku 1943 zbiór ten 
wynosił 4300000 ton. Zbiór buraków stał 
250/o ponieżej normy, ziemniaków 10°/o po­
niżej. (e)

NIEMIECCY „CHRZEŚCIJAŃSCY 
SKAUCI"

WIESBADEN (ZAP). Amerykańskie 
władze wojskowe podały do wiadomości, że 
w miejscowości Ansbach sąd wojenny ska­
zał ęały szereg młodych niemców w wieku 
od 15 do 24 la t za działalność nielegalną, 
upraw ianą pod mianem „Skautów chrześ­
cijańskich". Młodzież ta  kolportowała 
pamflety przeciw wojskom okupacyjnym i 
prowadziła spisy niemek, utrzymujących 
stosunki towarzyskie z Amerykanami. Kie­
rownik organizacji Kurt Hósch, nie ukry­
wający bynajm niej swych zapatrywań 
faszystowskich skazany został na pięć lat 
więzienia. Inny sąd wojenny osądził dwóch 
innych niemców, członków tejże samej or­
ganizacji, na kary więzienne od 5 do 15 lat 
za bezprawne posiadanie broni, (pot)

MÓWI SIĘ O GŁODZIE, A PRZY­
DZIAŁY ŻYWNOŚCIOWE ROSNĄ

HAMBURG (ZAP). — Produkcja węgla w 
Zagłębiu Ruhry znacznie w bieżącym tygo­
dniu spadła, co niemcy usiłują przedstawić 
jako skutek obniżenia rac ji źywbóśeiowych.

Anglicy zapowiedzieli podniesienie od 
1. 4. br. przydziału m ięsa na  175 gr., ryb na 
150 gr. i cukru na 31 gr. tygodniowo z 
nadwyżki pochodzącej z zapasów rezerwo­
wych. Dzieci do jednego roku otrzymać 
m ają zamiast. V« litra  jak  dotychczas V* litra 
m leka dziennie. Dzieci do łat 6 jednorazowo 
tran  i w itam inę A--w formie cukierków.

PŁATKI OWSIANE DLA NIEMCÓW
BERLIN (ZAP). Organizacje charyta­

tywne kościoła ewangelickiego w Bernie 
przekazały do Niemiec 27000 paczek płatków 
owsianych.

Szwedzki Czerwony Krzyż przekazał 200 
maszyn do szycia dla repatriantów za 
wschodu, (s) -



Z życia Partii
Pierwszy zjazd powiatowy PPS 

w Brzegu
W  niedzielę, d n ia l7  marca, odbył się w 

Brzegu pierwszy zjazd powiatowy PPS. Na 
zjazd przybył gorąco witany przez uczestników 
poseł do KRN, przewodniczący WK PPS, tow. 
mgr.. Stanisław Piaskowski. Woj, Komitet re­
prezentował' ponadto Ill-ci sekretarz tow. Pie- 

j trusiński. ,
Zjazd otworzył tow. Wójcicki, poczym ucze­

stników zjazdu powitali:. tow. Pietrusiński, 
przedstawiciel W. P„ sekretarz powiatowy Ko­
mitetu PPR oraz przedstawiciele Związków, Za­
wodowych. Po powitaniach.) przewodniczący: 
W. K., tow. mgr. Piaskowski wykosił leferat, 
charakteryzujący Obecną sytuację polityczną i  
gospodarczą. Omówił on obszernie stanowisko 
Partii, jakie zajmuje ona obecnie i wyjaśnił n a ’ 
podstawie jakich wydarzeń i  doświadczeń- Par-1 
tia zajmuje taką a nie inną pozycję. Zaznaczył 
on, że nasza Partia nie walczy o ilość manda­
tów, ani o fotele ministerialne, ale o lepszą) 
przyszłość dla Polski i nie pozwoli, Sby dziś 
zniszczono dorobek krwi i pracy, jakie Partia 
nasza włożyła w walkę o wolność i w pracę 
nad odbudową kraju. Naszą Oddaną, pracą a nie 
kartką podkreślamy nasze „ja" na Ziemiach 
Odzyskanych.-Pójdziemy drogą prawdy i przez 
kartkę wyborczą władzy nie oddamy.

W drugiej części zjazdu odbyły się wybory 
Komitetu Powiatowego w Brzegu i złożenie- 
sprawozdań z działalności dotychczasowej Ko­
mitetu Powiatowego.

W skład nowego Komitetu weszli towarzy­
sze: Wójcicki, Sulima, Brzozowski^ Gałos, Kań­

ski, Gbliasz, Sokołowski, Łukasik, Poplełkie-- 
wicz, Łoś i Kaczor.

W skład komisji rewizyjnej weszli towarzy­
sze: Rlett, Mazur, Cierpisz i Spiechowicz.

,W skład sądu koleżeńskiego weszli towarzy-. 
sze: Lubieniecki, Babicki i Gryszkiewicz.

Zjazd zakończono odśpiewaniem Czerwonego 
Sztandaru. ,

PPS w Jaworze pomaca repatriantom
Od kilku dni. Komitet Powiatowy Partii, ŵ  

Jaworze przeprowadza zbiórkę środków, mate­
rialnych, cdlem udzielenia pomocy przybyłym 
na teren powiatu transportom-- repatriantów 
Oprócz zbiórki pieniędzy Komitet Powiatowy 
otoczył opieką transporty rep^ferian<dde^do.star- 
czając środków ’ żrHRtSś^fi lokomocji, starając 
się rozmieścić przybyłych w domach, W Któ­
rych jes( jeszcze miejsce, przydzielając im pra­
cę. Komitet ■Powiatowy) wydał odezwę, ■?któŁ, 
tej wzywa całe społeczeństwo polskie miasja i 
powiatu do wzięcia udziału w akcji pomocy 
repatriantom, którzy przybyli naprawdę w tra­
gicznych warunkach.’ "

Nowe władze ZNMS-u aa Utiiwefśy- 
tecie i Politechnice Wrocławskie!

: W-sobotę, dnia 16 b m., odbyło- się walne 
zebranie członków akademickiego Koła ZbtMS 
przy Uczelni Wrocławskiej. M. in. wybrano 
nowy zarząd Koła w następującym składzie: 
przewodniczący — tow Wottlin,. 1 wiceprze­
wodniczący Wasilewski, Ii wiceprzewodni­
czący — Karst, I sekretarz — Szymaniak, II se­

kretarz- —i Figiel,; kierownik wydziału propa­
gandy i  pracy -»  Cięślikowski Jerzy,, , ;

Omawiano sprawę jak najliczniejszego udzia­
łu ZŃMŚ w mającym się odbyć w Szćżećinie 
Zlocie młodzieżowym pod 'hasłem ’ „Triyńiamy 
Straż ftad' Odrą". Rozstrzygnięcie Ostateczne 
zapadnie jednak dopiero na projektowanym 
zebraniu Komisji porozumiewawczej akade­
mickich kół organizacji młodzieżowych na 
renie Uniwersytetu. , ,

Kurs informacyjny OMTUR Dolnego 
Śląska

2Ząpo#iadany okólnikiem kurs informa­
cyjny OllTCR przy Woj. Kom. rozpocznie się 
w,,niedzielę dń;,-24' 3. JCażdy Reiytótówy 

.KomUejLpbgwiązkowo wysyła. 2 uczestników. 
Szczegółowe informacje wysiane okólnikiem 
ź drm  12 m arca 1946 r. )'■ ś

M  -W-.- K i , »  ;J4 *,

'•W *  ubiegłym tygodniu bawiła -we W roc­
ławiu działaczka społeczna Ob:- Prezyden­
towa B ierutow a'! delegatka Główhego Za­
rządu R .'T:;'P. t).: o b ; : W ‘spbotę, 
driia t t  bab. - Ob; R ie ru ló ^ i śv ióWąrżystytiĆ 
-delegatki Ligi Kobiet spędziła Więćzór W 
Sekcji Kobiet P'.'P., S a d z ie . była'poaejnłovvą- 
na skromną herbatką. W czasie pobytu w, 
sfkćjij-oiMÓWii^jo' szereg Spraw śpółeczrio- 
opiekuńczych, jak opieka nad W atką'idziec- 
kióii,- ' ̂ ę ro tąM ’ i. * % Mosz-
czeńska-Remlihgerówa wygłosiła Szereg re­
cytacji, si" ob, Dobrowolska odśpiewała przy 
własnym a kompaniamericie pieśni ludowe.

Podpisujcie Premiową Pożyczkę
na rzecz Odbudowy Kraju

Województwo Łódzkie przoduje w wysokości przedpłat na Pożyczkę
WARSZAWA (SAP). Do Kas Urzędów Skar­

bowych i  upoważnionych banków płyną zło­
tówki coraz szerszym strumieniem. To w poczu- 

■j ciu swego patriotycznego obowiązku dokony- 
wują obywatele przedpłat na premiową pożycz­
kę Odbudowy Kraju. Pomiędzy poszczególnymi 
województwami odbywa się obecnie emocjonu­
jący i chwalebny wyścig. Jeśli chodzi o liczbę 
osób, które dokonały wpłat, to dużo więcej, niż- 
50 procent podlegających temu obywatelskie­
mu obowiązkowi wykonało go w wojewódz­
twie poznańskiem. Za poznańskiem idzie wroc­
ławskie, katowickie, bydgoskie i warszawskie, 
we wszystkich tych województwach więcej, niż 
50 procent obywateli przedpłat dokonało.

Co do ęyfr absolutnych, to według ostatniego 
raportu z dnia wczorajszego, jaki otrzymał ge­
neralny komisarz P. P. . O. K., ob. Wiktor Ko- 
ściński, na pierwsze miejsce wysforowała się 
Łódź, choć procentowo spełniony obowiązek 
obywatelski tego województwa nie wygląda 
tak dobrze i .nie dosięga jeśzćze 50 procent. Tu 
na drugim miejscu znajduje się Poznań, na 
trzecim Warszawa, dalej Katowice i Kraków.

Jak powstają Komitety lokalne?
Jak wiadomo, przeprowadzenia tej akcji po­

życzkowej ma dokonać czynnik ^bęieozny.. Po­
wstaną'mianowicie na terenie całego państwa 
komitety wojewódzkie, powiatowe, miejskie i 
gminne. Akcją przygotowawcza dla zorganizo­
wania tych komitetów, prowadzona jest już od 
przeszło miesiąca. Zasadniczo komitety te po­
winny powstać dopiero po ukonstytuowaniu- się 
Naczelnego Komitetu Obywatelskiego, tymcza­
sem komitety lokalne organizują się już samo­

rzutnie teraz — (powstało ich na terenie całego 
Państwa 2501), o czem świadczą protokóły po­
siedzeń organizacyjnych, przesyłane na ręce 
Głównego Komisarza Pożyczki. .

• Chcąc zobaczyć jak wygląda akcją Wpłaca­
nia przedpłat w terenie — udajemy się do jed­
nego z punktów, upoważnionych do przyjmo­
wania wpłat.

Przyjemnie dołożyć: własną cegiełkę do 
odbudowy

. Jesteśmy w jednym z urzędów skarbowych: 
Przed okienkiem stoi starszy siwawy obywątęl, 
ąbrany w dość dostatnie futro. Jak wynika Ź 
rozmowy jest on właścicielem niewielkiego 
sklepu w śródmieściu Warszawy- Urzędnik wy* 
jaśńia mu właśnie, jakie przywileje daje fakt 
nabycia obligacji pożyczki. ’

Przede Wszystkiem . zadowolenie z’, dobrze 
spełnionego obowiązku Polaka. Pożyczka idzie 
przecież całkowicie ńa,odbudowę tak okropnie 
przez okupanta zniszczonego kraju. Jakże przy 
jemnie dołożyć własną cegiełkę -:do odbudowy 
Kielecczyzny, czy Warszawy... Pożyczka jest 
zabezpieczona całym ruchomym T nierucho- 
' mym majątkiem Państwa. Obligacje) będąprzyj 
mowane do 50 tys. na podatek od spadku i  da- 
rpteizn. Przedsiębiorstwom handlowym dają’ 
prawo- jednorazowego pierwszeństwa w otrzy­
maniu koncesji we wszystkich tych .-dziedzi­
nach, W których; 'handel prywatny dopuszczo­
ny jest w charakterze koncesjonariusza — Oraz 

■Wiele innych przywilejów. Nie należy zapomi­
nać, że pożyczka - jest oprocentowana w wyso­
kości 4 procent od sta rocznie.

<■ Suma ta przeznaczona jest ńa premie, które 
będą rozlosowane pomiędzy posiadaczy obli­
gacji dwa razy dp roku. ,

Klient radzi się w jakiej wysokości sub­
skrybować pbżyćżkę, aby dbdwiąźek obywatel­
ski był całkowicie wypełniony.

. — Co do sumy całkowitej subskrypcji, to 
dane, w jakiej wysokości ma być -dla poszcze­
gólnej kategorii, oznaczy Naczelny Komitet 
Obywatelski na wniosek poszczególnych orga­
nizacji zawodowych i gośpodarczych.>pbecnie, 
jeśli chodzi o przedpłatę, toS ustalone' są pew­
ne normy orientacyjne i tak: dla haindlu drob- 
nego,^budęk, straganów —: przedpłata waha 
się w granicach 4 d o 6  tysięcy złotych. Dla 
sklepów detalicznych, od 4 do 20 tys. złotych, 
dla handlu półhurtowego i hurtowego — oi 
30 do 100 tys: złotych, dla rzemiosła drobnego 
od 2 do 6 tysięcy złotych, dla rztaiosła śred­
niego 1 przethySłu’ drobnego —:od; 6 do 20 tys. 
z)., dla pozostałego przemysłu prywatnego od 
(Ó do-100 tys. złotych. Wolne zawody: przy 
małej praktyce — 2 tys: zł., przy średniej od
4 db .10 tyś.' zt. i przy dużej od 10 do 50 tys: 

zł. — wyjaśnia-urzędnik.
— Sądzę,- że wobec tego, iż mój sklep jest 

niewielki,' należy z, tych sum radiowych, wy- 
pośrodkować Cyfrę najwłaściwszą. A więc 10 
tysięcy złotych. - t:

Kwit tymczasowy został Szybko :wypełniony 
i wędruje do kieszeni obywatela, który wycho­
dzi zadowolony w poczuciu dobrzę spełnione­
go obowiązku.

WIADOMOŚCI GOSPODARCZE
i Dwie nowe umowy handlowe 

z Węgrami i z Rumunią (i< 
WARSZAWA (SAP). Wkrótce iryjedzie do 

Budapesztu i Bukaresztu dejegacja polska, ce­
lem sfinalizowania umów polsko -. węgierskiej 
i polsko - rumuńskiej.

W ramach umów clearingowych za węgiel 
otrzymamy z Węgier groch, fasolę, makuch, 
ziemię okrzemkową, bauksyt, artykuły szczot- 
karskie, instrumenty medyczne, optyczne i po­
miarowe, paprykę oraz wino.

Z Rumunii również za węgiel sprowadzimy 
ropę naftową, drzewo, rudę mangan i vą, owo­
ce suszone, grysik grochowy i wina. Pewne za­
strzeżenia w dzisiejszej naszej trudnej sytnl-Cji 
gospodarczej ńtógłby budzić żMfcńp: tgwf rów 
luksusowych, jak wina i papryki. Jak się do­
wiadujemy jednak od czynników miarodaj­
nych, Rumunia uwarunkowała dostawę ropy 
naftowej od zakupu pewnej) niewielkie) zresz­
tą flości wipa. ZySk, uzyskany ze sprzedaży 
win węgierskich 1 papryki, zeztyoli na' skalku­
lowanie niskich cen importowego groihu, fa­
soli i makuChu, które bez subsydiów z zysków 
od artykułów luksusowych byłyby zbyt. dro­
gie.

' Zakup win nie przekracza 2 procent całości 
tranzakcji. Rumuńskim kontrahentem Polski są; 
koleje, państwowe, dla których dostarczyliśmy 
węgiel.

... Na Węgrzech umow.ę zawarliśmy z sześcio­
ma firmami prywatnymi pod gwarancją Wę­
giersko - Polskiego Towarzystwa dla Handlu 
Wymiennego.

„Społem" w roli importera i eksportera 
WARSZAWA (SAP). -^Struktura polskiego 

handlg zagranicznego, w stosunku do czasów 
przedwojennych,' uległa wielkim zmianom. « Z

jednej strony dzięki przyłączeniu Ziem Za­
chodnich wzrosły nasze możliwości, jako eks­
portera węgla, z drugiej stropy na skutek, de­
wastacji lasów, oraz wielkich zniszczeń rolni­
ctwa, narazie nasze zdolności eksportu w dzie­
dzinie drewna i jego przetworów zmalały do 
minimum, Prócz węgla, sody, soli, zarysowują 
się możliwości eksportu w zakresie ziół leczni­
czych, ‘jagód,- grzybów,’ jaj, drobiu,' pierza, .pu­
chu, szczeciny, włosia, oraz w miarę urucho­
mienia przemysłu — wyrobów przemysłowych. 
W zakresie importu wchodzą w rach ibę su­
rowce przemysłowe, maszyny przemysł iw® i 
rolnicze, oraz artykuły spożywcze.

Dotychczas zostały zawarte traktaty han­
dlowo ze Związkiem Radzieckim, Norwegią, 
Szwecją, Danią, Rumunią, 1 Jugosławią, Bułga­
rią, Szwajcarią i Węgrami. Ogólne dyspozycje, 
lir handlu zagrahicznym są skon-:enrr nv me w 
ręku Ministerstwa Żeglugi i Handlu za granicz­
nego.
., j^Spolgm fjL *!!» nMMP
jedną z óroartizarii *' '■
nych do handlu zagranicznego, działa ną pra- 

. wach Centrali Importowo - Eksportowej, w za­
kresie importu artykułów rolnicęych. i spo­
żywczych, podlegających rozprowadzeniu w 
ramach planowej aprowizacji, graz maszyn 
rolniczych, mleczarskich i nawozów sztucz­
nych. Artykuły spożywcze, podlegające dy­
strybucji na wolnym rynku, importuje. „‘Spo­
łem" wspólnie z PaństwoWą Centrąlą Handlo­
wą i Centralą Obrótu i Przetwórstwa Rybne­
go.

dziedzinie eksportu, „Społem" zajmuje się 
tranzakcjami wywozowymi towarów rolni­
czych i spożywczych, odpowiadających wywo­
zowym przewidywaniom gospodarczym. .Wy­
dział Handlu Zagranicznego „Społem". Moko­
towska 61, zawiera zarówno ze wspóldzielnia- 
mi,. jak i z prywatnymi eksporterami, dyspo­
nującymi towarami o standarcie zagranicz­

nym, umowy kompensacyjne,' polegające na 
tym, że eksporter polski stawia do dyspozycji 
„Społem" walutę otrzymaną za. granicą, za któ­
rą „Społem" dokonuje odpowiedniego importu 
i wypłaca polskiemu eksporterowi należność 
w kraju. Kurs przeliczeniowy waluty zagra­
nicznej na złoto z teżńy  jest od- proporcji cen 
towarów eksportowanych. ' .

W praktyce jest - korzystniejszy., od . oficjal­
nego przeliczenia jakie polski eksporter otrzy­
muje w biurze Rozrachunków Międzynarodo­
wych przy Narodowym Banku Polskim.

Uporządkowanie rynku drzewnego 
„ WARSZAWA i (SAP). Staje alarmy w ptasie 
o katastrofalnym stanie lasów i konieczności 
oszczędzenia drewna do minifttum Istotnych 
potrzeb pod ścisłą kontrolą państwa, tanowią 
kontrast z powstającymi jak grzyby po de­
szczu .licznymi składami obficie-zaopatrzonymi 
we wszelkie sortymenty drzewa niesprawdzo­
nego pochodzenia. V .
■ Na rynku 'drzewnym powstaje niezdrowa 
spekulacja handlowa i nie ma mowy. o pla­
nowym zaspakajahiu potrzeb ogółu; Chaos ten 
jest pozostałością po przejściowym ok-esie, 
gdy przeróżne instytucje utworzyły 1 własne 
aparaty ekspedycyjne i spółdzielcze,, bo.admini­
stracja Laków "Państwowych nie, oyła wówczas 
w możności Uruchomienia swej kontroli.

.Obecnie Ministerstwo Leśnictwa powcłało 
Państwową Agehcją Drzewną „Pogoń", aby 
mieć gwarancję, że drzewo przydziel me po 

: cenach urzędowych uprawnionemu odbiorcy, 
nie tfędzie sprzedawane „na boku": po cenach 
wolnorynkowych.' ń'

. Aby ukrócić bezholowie na ryiku dtzew- 
nyin, i reglamentecję drewna ująć We właściwe 
ramy, konieczne jest wyposażenie, odpowied­
nich władz we wszelkie sai^ęjei pplrzobne do 
ścigania spekulacji drzewnej. . 1

Prace pomiarowe BOS
“ WARSZAWA (SAP). Wydiiał pomiarów BOt 
przystąpił do wyznaczenia w terenie projektom 
wanego przedłużenia ul. Marszałkowskiej o4 
Ogrodu Saskiego do Żoliborza Oraz sieci arte­
rii komunikacyjnej ną terenie projektowanego 

. osiedla>na, Kole. Pozę tym, w związku z po- 

. rządkowaniem placu Saskiego, przeprowa^ai*. 
ne są prace pomiarowe przy Grobie Nieznane- • 
go Żołnierza.
, W ramach prac, ząińierZońych przez Wydzirf 
Pomiarów na rok 1945 zostanie' sporządzony 
plan Warszawy lewobrzeżnej w 'skali 1:2)00, 
który stanowić będzie podstawę do .pracowali 
urbanistycznych szczegółowego olamj zabu­
dowy. W związku z tym w lutym pracownia 
litograficzna wykonała • pierwszą matrycę lito- 

(graficzną na blasze cynkowej. -
Ną planie .uwidoczniono aktualny stan. sy­

tuacyjny i wykazano rozmiar zni3zc;ań, I ksy- 
fikując budynki n trzy grupy.

! Całość planu dla Warszaw’'’ składa f ę z .33 
j plansz. Prace te mają tym większe znaczenie,
: żę dofyęhęzas, z poyrpdM:, orahń d li v iv  rk -u- 
alnych, wszelkie projekty odbudoary musiały 

: być opracowywane na podstawie planów pize- 
starzałych i nieaktualnych.

Odczyt prof. S. Kolbuszewskiego
W niedzielę, dnia 24 m arca br. o godz, 

11.30 przy ul. Spfewskiei (Schuhbriicke 49). 
II p, w sali 234 odbędzie eię .drugie, zebranie 
„Towarzystwa Miłośników Języka Polu 
skiego", połączone ;ż odczytem prof., S. Kola 
buszewskiegó p t f  . iP ry ie  f ó r  m y  j ę z y  k « 
i ś w i a  d o m  oś:©', n a  który Zarząd zapra* 
sża' Wszystkich członków i sympatyków To-< 
warzystwa. W stęp wolny.

III Wrocławski czwartek Literacki
We czwartek, dnia 21 bm. o godz. 16 przy) 

Uł. Franciszkańskiej 3 (Restauracja Klubos 
wą) odbędzie się staraniem  „Kola Miłośni* 
ków Literatury i Języka. Polskiego^ ;III 
CZWARTEK LITERACKI, na którym odczy* 
tana zostanie nowela J. Iwaszkiewicza! 
Bitwa pod Sedgemoór. Pb Odczytaniu dy* 
skusja.

Odczyt dla pracowników Opieki 
Społecznej

- Ź * okazji pobytu we Wrocławiu Zastępcy 
Dyrektora Departamentu Opjeki SP0łeczriej, ob. 
Stefana Łopattd, odbędzie się w piątek, dnia 
22 b. m. o godz. 13 - ej, w  Sali Konferencyjnej 

; Urzędu Wojewódzkiego (pokój Nr. 576) odczyt 
p. t. „pinie rozwojowe Opieką Społecznej na tle 
skutków' wojny". OdcZyt powyższy wygłosi 
,Ob.‘Łopatto. Ną odczyt zaproszeni są wszyscy:
! pracownicy urzędów i organizacji, pracujący 
w dziedzinie Opieki. Społecznej, :

Do Radiosłuchaczy!
W związku- z .prowadzoną przez Polskie 

Radio, akcją Ztnierzającą do ustalenia w po- . 
rozumieniu ze słuchaczami, najdogodniejszej 
gódziriy nadaw ania dziennika porannego, 
prosimy radiosłuchaczy o wypowiedzenie się, 
czy dotychczasowa godzina nadaw ania odpo­
wiada słuchaczom (obecnie dziennik poranny 
I jest nadawany o. godz. 6.45); Jeżeli nie, to  
prosimy podać, dokładnie có do m inuty czas, 
któryby najbardziej odpowiadał.

Odpowiedzi prosimy kierować w term inie 
do . dnia 26. ' 3. br. wprost pod adresem : 
Polskie Radio, Biuro Studiów, W arszawa, 
Koszykowa 8, z zaznaczeniem „Godzina 
dziennika porannego".

Zrzeszenie Pracowników Demokratów w Pol­
sce, póćZąWszy-'od marca r. b., wydaje’ mie­
sięcznik „Państwo i  Prawo", poświęcony zagad­
nieniom z' dziedziny prawa i ekonomii. Z treści 
pierwszego numeru podajemy: Wacław Barci- 
kowski: Cel i' zadania prawnictwa demokra­
tycznego. Józef Litwin;: Recepcja prawa pol­
skiego na Ziemiach Odzyskanych, Henryk 
Świątkowski: Z zagadnień nowego prawa mał- 
żeńskiego. Kazimierz Mamrot: Sądownictwo
administracyjne a  Rady Narodowe. Wacław. 
Zylber: Unifikacja przepisów o uznaniu za 
zmarłego. Jan Jakób Litauer: Uwagi z powodu 
wprowadzenia 1 księgi Kodeksu Postępowania 
Niespornego: Emil Stan. Rapaport: Dwuinstan­
cyjność w sądzie karnym Orzecznictwo Sądu 
Najwyższego.

Po raz pierwszy w Polsce wyzwolonej będzie 
systematycznie publikowane Orzecznictwo Są­
du Najwyższego. Poza tym pismo zawiera jesz­
cze następujące działy: Przegląd ustawodaw­
stwa, krytykę i przegląd czasopism.

Cena i egz. Zł. 55.—, w prenumeracie Z ł., 
150.— kwartalnie. Adres Łódź, Piotrkowska 
179, tel. 180-18, Konto PKO Vll/858 Łódź. Ceny 
ogłoszeń: cała strona. 7.000.-—- Zł., pół strony 
3.500.— ZŁ, ćwierć strony 2^00.— Zł., 1/16 stro­
ny 1.000.— Zł.

RłiPBRlUAK ibATKU MlfcJ .K1KGO 
.MOJA SIOSTRA I JA*. komedia muzyczna 
>d wtorku 13 marca codziennie o godz 16.30.

R BP BR I  U A R K I N  
Wa r s z a w a ".!!!, świdnicka te — „Niesforna 

dziewczyna" — film prod. amerykańskie). 
PIONIER" ul Marsz Stalina 71 — „Po|edynek“ 

KINO „WYZWOLEN1B" Ziępiio — Szkoła wy­
świetla film prod. poi. „U kresu drogi” (w roL 
gł. czołowi a rt  scen poi.). Nad program Pol­
ska Krpnika Filmowa Ceny biletowi S, 10, 15 
. 20 zł.
„SLĄSK" — ul. Ogrodowa Nr. 27 — „Płomień 

nie Zgasł — film produkcji angielskiej do­
datek i groteska rysunkowa.' 1 

„PÓ(tóNlA“, ifi. Winna 'ŚŚ boczna Mićhaelis 
dojazd tramwajem Nr. 1 — „Pojedynek".

POSZUKIWANIE RODZIN 
Elżbieta Sawczyńska poszukuje syna Ottona 

Sawczyńskiego, wywiezionego w r. 1942 z Ko- 
roba. pow. Buczacz, ńa roboty do Austrii 
Górnej. ; M

Wiadomości ’ kierować, Ciążyn Duży, ulica 
Dom Dziecka 20. f il
Unieważnia się skradzione dokumenty: książka 
wojskowa, 3 zaświadczenia na ordery, karta 
zdemobilizowania, zaświadczenie na gospodar­
stwo i zaświadczenie rzerzieśnicze na nazwisko 
Wacław Fiiiczkowski sierżant W. P.

CFNY OGf r»c7FSi- Oglnszania drobne po 5 zł. ża wVraz. Poszukiwania rodzin i pracy po 3 zł. Urzędowe, przetargi, nekrologi 1 mm szerokości 1 szpalta po lOŹŁ, reklamowe ISzł.W tekście red. 25zł. 
tłustym drukiem 100 proc. drożej. W numerach niedzielnych 50 proc. drożej. Przy wielokrotnych ogłoszeniach — rabat Za terminowy druk ogłoszeń Administracją nie odpowiada. 
Godziny urzędowania: Redaktor naczelny -A we wtorki i piątki od godziny 10-12-tej. Sekretarz redakcji codziennie z wyjątkiem sobót o dO -L L  Redakcja J administracja: Wrocław, 
ulica Wierzbowa 30. — Telefon 117. ’ Odbito w Zakładach Graficznych Spółdzielni Wydawniczej „Wiedzą" we Wrocławiu, ulica Wierzbowa 30.


